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» Sosnowca s >cnoetenian>

półroesaia 1S00 kwartalnie mk. 600, 
młsalycznU mk 200. pocitą mk. 250. — 

Ze terminowy drak ogłorta*, komunikatów 
i ofiar administracja nia odpowiada,

85.
| Drobne aa wyrer Mk. 10, najmniej Mk. 100, 
j DU sagran. H;0% drożej. Każda podwrżka obo- 
; wiązuje wszystkie już przyjęte ogłoszenie od 
■ dnia nalany cen b«r uprzedniego rawiadomiecla.
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PRENUMERATĘ i OGŁOSZENIA przyjmą*. 
Kantory własna oraz Księgarnie w Zagłębie T a i  
Akc. .Reklama Polska" w Warszawie i wat 

stkie Blera ogłoazeit w kraju i zagranicą, -

cc ć e d y ń c se g o  eg z em p la rz*  m k .  15. (Na G , Ś lą sk a  ?@ n.) SOSNOWIEC, niedziela dnia 1 stycznia 1922 roku. Nr, 1. Rok XVI
   .   .   a -

I. f  P

FELICJAN-FORTUNAT MOSSAKOWSKI
Emeryt b. rewizor akcyzy w Sosnowcu.

Po krótkich lecz ciężkich cierpieniach opatrzony Iw. Sakramentami zmsrł d. 28 XII1921 r. przeżywszy łat 61 
wyprowadsrnie zwfok ze stacji Myszków do wagonu kolejowego i przewiezleuie na croen 

tsrz rowarkowg.i w  warszswie do grebu rodzinnego odbędzie *ie dnia 3i bm, po poi. Na snuto 
te obr/ęoy zepr«sz»ja krewnych, przyjaciół 1 znajomych pozostali w nieutulonym islu

le jego pragnień. Uflct 
dzisz od nas nie w łunach 
pożąrów, nie na tle ruin z 
zgliszcz świeżych i dymią 
cych jeszcze, jak twoi p o ­
przednicy, nie przy s? zą 
ku szabel, grzechocie ka- 
rabinów i huku armat, 
w chwili, gdy, zakasaws-* 
rękawy, wzięliśmy f

1867 ZONA i ROD5

ś  t  p.
C Z E S Ł A WszE t ieo a s i i

Długoletni prac wnik Towarzystwa 
„Hrabia Renard1*

zmarł ctma 20-go grudnia 1921 roku 
zmarłym tracimy sumiennego pracownika. 
Cześć Jego pamięci, l89ft
ZARZĄD TOWARZYSTWA .HRABIA RENARD*

K a w i a r n i a  i C u k i e r n i a
„Cztery pory rokufl.

(Vier Jahreszeiten), w Katowicach G, S,
Plac Thiele W inklera. i86i

P k rw « a n /* ę d a a  cukiernia ns miejscu. Miejsce spotykania siu nai- 
prsyswoitssego to.arzjat.TB Osdiiennie koncert artystjcsny od 4-ej 

do 7-ej : 8 i pół do 11 i pół wieczorem. Dsłnys polaka.

PODZIĘKOWANIE.

-

za śpiew podczas 
, Bóg zapłać".

1903

Jfowy Rok—nowe nadzieje

Od KASZLU i przeziębienia

t t ż n u  „PASTYLKI NEQ-VALDA“
w y ro b u  IA S03AT0R. CHEMICZNO -  rR R H A C E U T Y SZ l 
M O D L I  l i d  i K R O G I L E B K I  «  W U ł ł l l E
*®Er* Żąd̂ ć w aptekach I składach aptecznych.

Nastaje Rok Nowy, a j następcę 
z nim nowe nadzieje bu 
dzą się w sercach ludzi

D X K X K X X X X X X D
P o w r ó c i ł  x  w o j s k a

Dr. I M M u
Choroby skórne i w ene  
ryczne, badanie mikros 
kopo we, badanie krwi 

(W assermann),
Prayjmoj# od 9—11 i 6 -8. Panie 5—6. ; odbudowy tegO,
Sosnowiec ul. ModrzejovsklJfc 3911 piątro w ro g o w ie  n iszczyli la ta n X
K W y w w w V A i f H  Huk mlotó w fabry ezii'v. h,

szczęk i turkot maszyn, 
dźwięk głuchy osksrdit i 
kilofa kopalnianego i me' 
taliczny brzęk kieh 
warzyszy twemv zgoi ut'. 
a błyskawice jasnych, twór­
czych myśli rozświetlają 
twą drogę, po której zstę­
pujesz do grobu.

Oto się łączą dzielnice 
Polski rozerwane dlcniami 
siepaczy, oto wyzwalają się 
z jarzma Bracia nasi, cierpią 
cy od wieków!

Odejdź w spokoju?
A ciebie, Roki Nowy 

1922-gi witamy pełni tlao* 
ści, że dokończysz dzido 

| rozpoczęte przez rok stary
Obyś poszedł śladami 

| twego poprzednika i wfóćł 
I nasz kraj znękany do aU-eo 

sfery długiego pokoju, do 
lepszych, jasnych dni

Podnieś nasz sztandar 
ry na pożółkłych kartach i biało - czerwony wysoko, 
historji ślady naszych wy- wzbudź w Polakach wo5ę

Pr$evfc«śck>nemu Duchowieństwu z księdzem  
kanonikiem Mazurkiewiczem Da czele, kolegom, aka 
dem ikoię,^pgjonistom , oraz wszystkim  znajomym, 
którzy wzięli udział w pogrzebie naszego najdroż­
szego syna 1 brata

9 . f  p .

Antoniego U rb a ń c z y k a
a 'w szczególności pp W ładysławowstwu Daneckim, 
za prawdziwie przyjacielskie zajęcie się  pogrzebem  
oraz W W  PP Edmundowi Mirkowi'i Chmielewskiemu

Mszy św składają serdeczne

Rodzice i bracia.

99

tego roku, któ-

Dla m łodzieży dozwolone.

Od w to rk u  27 g ru d n ia  1921 ro k u

2 Mrja 2 ser-ja

BUFFALO i B lh h
C/9

<e*a

Od wtorku 27-go do 1 stycznia w łącznie 

aka artystka fjlmowa POLA NEQRI • . .
VIOLETTfl

dramat w 6 eaęieiaefa

IBS SSGI w roli głównej ;; 
M0ZD0H1N i LISIBNK0

Co już przeżyliśmy, bez 
względu na to czy było do 

& ; brem czy złem, niknie w 
^  | zamierzchu zapomnienia, a 

j my, w obliczu Nowego Ro 
j ku, budujemy nowe gmachy,
• now3 horoskopy świetlanej 
j prżyszłości, aczkolwiek kro 

jf- j cząc może w przyszłość peł 
' oą niespodzianek i przy 

krych zawodów nic pewne 
go przewidzieć nie możemy. 
Nie wolno jednak nikomu 
upadać na duchu, nie wo! 
no snuć złych przypuszczeń, 
ale wita ąc Rok Nowy, ślu 

j bować nam trzeba Ojczyź 
nie mtłość i poświęcenie, 
wytrwałą pracę i obronę 
przed wrogiem.

Jak Ją sobie zbudujemy 
— taką Ją mieć będziemy.

Odchodzi bezpowrotnie 
rok stary i, gdy na zega 

i rze dziejowym wybije dwu- 
I nasta, pożegnawszy go, w r  
i tać będziemy radośnie a- 
1 jednak z troską, przyjaidtć 

a jednak z drżeniem

siłków szlachetnych, na­
szych czynów pięknych i 
naszych wad i błędów zna 
czyć będzie po to, aby je­
go potomność v spokojnie 
kiedyś rozważała.

Kończy się rok stary.
Uczyniwszy bilans tego, 

co zyskaliśmy i co straci* 
liśmy, przekonamy się, ile 
to snów i marzeń pierzchło

silną do zgodnej, soua.rr- 
nej pracy w imię na jelczy* 
niejszych ideałów iudzkid* 
i narodowych i, wyrwawszy 
nas z wirów walk bratobó* 
czych i wichrzycielstwa, wf.r 
cholstwa — daj nam Pol­
skę silną i ciesząc* się po 
wagą w świecie, a miłością 
i szacunkiem tych, któiiy  
w niej mieszkać będą.

Roku 1922-gi, bad? o-
Id z ia , jak mgja przed ■ Mm rokiem p „ wdlłjw '■ 
atońcem, .  twarda rzeczy I odrod„ ni, ,  łaSu i
wistość wita nas zimnem 
swem obliczem i każe 
trzeźwo ważyć czyny brze­
mienne w nieobliczalne 
często skutki i następstwa,

Roku stary( jedni cię 
będą wspominać może z  
błogiem uczuciem i błogo

i obyś zyskał błog >dswró 
stwo naszego Naród.

Witajmy Rok Nowy z 
wiarą, i i  sami uczynimy 
go godnym pamięci ple­
niąc w.*ród siebie chwasty 

pamiętając wszędzb; i zaw 
aze, cokolwiek nam czynićsławiąc cię, żałować będą, ^

żeś miaąl -  i»m p r z S  ! *',p *d,“e' “  dobra R ie  
nać i 'crzeczyć ci będą.

Th>'óó polski żegna cię 
t  czuciem wdzięczności 

łCej, bo wypełniło się 
(V ciągu twego trwania wie

czypospołitei ieat wszyat 
kich najwyż^zem p ąwemi 
Przybywaj nam, oku N> 
wy, witamy Cię radośn

m m g B L *  ■
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Posłowie o nowej ordynacji wyborczej
(W ywiad z posłam i p r o i G olębińskim  i Bożkiem )

Obrady komisji konstytucyj* 
afj nad ordynacją wyborczą do 
biegają korca, wobec tego war­
to posłuchać co mówią w tak 
wainej kwestji posłowie Głąbifi- 
ski i Buzek.

— Ordynacja wyborcza do 
sejmH i senatu — mówi prezes 
Głąblński — jest już przez ko- 
misję (,konstytucyjną w pierw- 
sztro czytania opracowana. Za­
nim komisja przystąpi do dro­
giego czytania, zamierza takie 
aćW ąlić rozkład okręgów wy­
borczych, które są obecnie w 
'oi komisji konstytucyjnej w opra 
jtfraoiu. Można mifć nadzieję,

iJe z początkiem stycznia korni 
4ja konstytucyjna będzie mogła 
źakończyc swoje prace nad or* 

. nacją wyborczą i przedst wić 
o * wnioski pełnemu sejmowi. 

Czy znaczne są rótnice 
między dawną ordynacją a 
uową3

— Nowa ordynacja wyborcza 
’ótalć się będzie pod wielu 
łzg>sdami od poprzedniej, którą

'* w październiku 19l8 ro 
raeował rząd Swierzyć 

• następnie rząd Mota- 
^cwsutego ogłosił, uzupełniwszy 
ą okręgami wyborczymi

Różnica polega przedewszyst- 
ulem na ,tem, te  oprócz ordyna 
Cji do sejmu, będziemy mieli 
również ordynację wyborcsą do 
senatu, prawo wybierania sena­
torów będą mieli ci tylko wy­
bór, y do sejmu, którzy w dniu 
ogłoszenia wyborów będą miel! 
ukończonych lat 40 i przynaj 
siniej od roki mieszkać będą w 
okręgu wyborcsym,

Druga różnica będzie ta, źe 
okręgi wyborcze będą inne i ie  
liczba posłów, w stosunku do 
ludności będzie mniejsza. Ogó 
fem bowiem na 27 miijonów lu 
dQclci będzie miał sejm 400 po 
słów t. zn. średnio 1 poseł bę­
dzie wypadał na 67 tysięcy iu 
dności, w poprzednlęb zaś wy­
borach przypadał na 50 tysięcy.

Nowośćią w tej ordynacji bę 
dą tea listy państwowe i pań­
stwowe komitety wyborcze, cbok 
komitetów okręgowych I miejsco 
wycb, czyli t. zw. obwodowych.

— Na czem panie prezesie, 
polegać będą te iisty państwowe?

Listy państwowe będą 
mogły być zgłaszane przez kas

de stronnictwo, jełeli będą pod 
pisane przez conajmniej 5 po­
słów lub w przyszłości senatorów 
ąibo te ł przez conajmniej tysiąc 
wyborców z dwa okręgów wy­
borczych, po 500 wyborców z 
każdego.

Każde stronnictwo będzie 
mogło zgłosić na listę państwo­
wą najwyżej 100 uandydatów do 
Sejmu a 25 kandydatów do se­
natu. Na rachunek listy pań 
atwowej liczyć się będą pozosża 
jące reszty przy głosowaniu na 
listy okręgowe, o Ile głosy da­
nego stronnictwa nie wystarczy 
ły na wybór danego posła — Z 
tego też powoda wyboTy ściślej 
sze craz blokowanie stronnictw 
w okręgu wyborczym nie będą 
obecnie dopuszczone-

Jeteli pewne stronnictwo nie 
przeprowadzi kandydata z okrę­
gu ale mleć będzie wielkie re­
szty swych głosów, będzie mo­
gło otrzymać szereg posłów ze 
swe! listy państwowej. Listy 
państwowe i łisty okręgowe 
stronnictwa mleć bęią  ten sam 
numer porządkowy. Z listy pań 
stwowej jednak mogę stronni­
ctwa otrzymać conajmniej poło 
wę tej ilości posłów, jaka wy­
biorą ze wszystkich okręgów wy 
borczych w partit wie.

Kandydatury na posłów w 
przyszłości będą mogły być zgła 
szane tylko za zgodą kandydata 
i nikt wie mote być zgłoszony 
na 2 lub więcej państwowych 
listach kandydatów. Jeżeli kan­
dydat nie d o s t a r c z y  swego 
oświadczenia, zaopatrzonego wła 
snoręcznym ptdpisem państwo­
wemu kom tetowl wyborczemu 
nie później niż 32 dala przed 
dniem wyborów, będzie wykre 
ślony z listy kandydat 5w. Zgło 
czenie winno być podp'sane naj 
mniej przez 150 wyborców, za­
mieszkałych w okręgu wybor­
czym, a to w tym celu, aby za- 
pobieda kandydowania jrdacste'c 
niemających ładnego oparcia w 
okręgu wyborczym.

Nowa ordynacja pamięta też 
o zabezpieczeniu wyborów przed 
gwałtami I jresją. W przed­
dzień, tudzież w drień wyborów 
zakazana jest sprzedaż, wyszynk 
lub podawanie napojów alkobo 
Iowych,

— A co nowa ordynacja sta 
nowi o senacie?

Senat składać »Ię ma ze stu 
senatorów w całej Rzeczypospo- 
spoiitej. Wybieralnymi do senata 
są -*yborc*, ktńtey w dalu ogło 
szenla wyborów mają ukończo­
nych lat 40. Okręgiem wybór 
czym do senata j:st zgodnie z 
konstytucją, całe województwo.

Dzień głosowania do senatu 
będzie wyznaczony na następną 
niedzielę po daiu wyborów do 
sejmu. W przyszłości będzie 
mógł rząd, za zgedą sejmu, pos 
tanowlć, że wybory do seima i 
do senata będą przeprowadzane 
równocześnie, jeżeli uzna to za­
stosować i motliwe.

Poseł prof. Biezek, który 
opracował proj-kt podziału kra­
ju wa okręgi wyborcze i refero­
wał go w podkomi*j», oświad­
czył, co następuje

Komisja konstytucyjna wy­
brała podkomisję, do której 
wchodzą przedstawiciele 8 naj­
większych ngrupoweń sejmowych 
Podkomisji powierzono o,raco 
wanie ord> nacji wyborczej i po 
działa kraju na okręci wyborcze 
Prof. Buzek jako referent wniósł 
na pierwszem posiedzę aiu pro­
jekt podriału na ckięgl wybór 
cis,  motywując go w ten spo­
sób.

Dotychczasowa ordynacja 
wyborcza dała m oinoić wszyst­
kim małym ugrupowaniom ode­
grania roit w Sejmie 1 podzieli 
ła Sejm ca małe ugrupowania. 
Nalesy przeto wprowadzać sys­
tem Okręgów małomandatowych. 
System wyborczy winien uła- 
twłć konsolidacje społeczeńtwa 
i przyczynić się do tego, by kraj 
rC,rezeatowało klika sliuych par- 
tji politycznych, Ordynacja wy­
borcza traktuje mniejszości roz­
proszone narodowe jako małe 
gru^y polityczne, Mniejszości na 
rodowe skoncentrowane w pew 
nych dzielnicach pańitsra, będą 
korzystać z wszelkich -» raw ja­
kie daje nowa ordynacja wybor­
cza System wyborczy będzie ko 
rzystny dla Niemców i Rusinów. 
Żydzi zyskają mandaty tylko tam 
gdzie tworzą większe skupienia. 
Ordynacje wyborcze zagranicą 
faworyzują więcej niż u nas 
większości skepione. P/zedew- 
szystkiem czyni to nowela fran­
cuska z r 19i9, która dopusz­
cza najwyżej 5 Łio mandatowe 
okręgi.

Należy tu dodać, źe według 
projektu prof Bazka ogólna licz

ba mandatów wynosiłaby 399, z 
czego dla Wscbcdaiej Galicji wy 
padłoby 74,

Na przedstawicielstwo mniej­
szości narodowych przypada o- 
gółem 93 mandaty, w lem 13 
mandatów na żydów 41 ca Ukra 
ińców (ze Wscb. Gal.) 14 na 
Ukraińców z Wołynia, 5 z Pole­
sia; 8 na Białorusinów i 14 na 
Niemców.

Wszyskle te mandaty, Hióre 
figurują n nas ca liście państwo 
wej i którymi dzielą s-ę wstyst 

' kle cartje, we Francji przypada­
ją w oznacz ń)tn okręgu tylko 
wielkim partjom. Według zasad 
naszej podkomisji będzie w Pel 
see tylko jeden 3 mandatowy 
okręg (Poznań) 1 dwa 4«manda­
towe (Lwów, Łuck). Wszyskie 
inne okręg! wyborcze będą mia­
ły większą ilość mandatów.

Bloki wyborcze zoslały ska­
sowane, bo ka da psrtja może 
wykorzystać swoje listy przez 
przerzucenie gł sów na listy p? ń 
stwowe. W Niemczech i Awstrjl 
również zniesiono bloki wybor­
cze po zaprowadzeniu list pań 
stwowych. W podkomisji były 
różne stanowiska co do ‘ego, 
kto m ole być dopuszczony do 
list państwowych. Zwyciężyło 
stanowisko kompromisowe. Pod­
komisji udało się zakończyć po­
dział okręgów wyborczy b w wo 
jewództwaeh pomorskiem i Śląs­
kiem, prócz dzielnicy przemys­
łowej.

Komisja ale ustanowiła jesz 
Cze okręgów wyborczych w G a­
licji Zach. I Kongresówce. Tu bę 
dzie więcej trudaości, niż w o- 
kręgach wyznacz mych przez ko, 
misję- Walka będzie c!ę’ką, bo 
ta ścierają się interesy różnych 
partji, a nawet oddzielnych pos 
łów,

Trwoźne wieści 
z kresów.

Czjtam y w .G łosie W o­
łyńskim*:

Od bardzo poważnego czło­
wiek*, który <w tych dniach 
przybył z Charkowa i jest cło 
sk om le  poinformowany o tem, 
ce się dzieje w państwie L e­
nina 1 Trockiego, dowiaduje 
my się, że klęskę głoda w gu­
berniach wschodnich, a zwłasz- j 
cza w gubernjf Saratowskiej i I

bim arskie), pom ysłowy Tro - 
ki wykorzystał dla celów  mo 
bibzzcyjnycb.

Przesiedlono mianowicie na 
Ukrainę i na Podole około 
lOO.OOO głodujących w guber­
niach wschodnich, w państwie 
jednak krasnoarmiejców, komu 
nistów i czerezwyczajek n ie  
daje się pierwszeństwa umie­
rającym z głodu dzieciom i 
starcom, lecz — żołnierzom 
krasnej armji, dobrze wyćw i­
czonym i gotowym  do boju 
W  ten sposób pod płaszczy­
kiem głoda przysuwa się do 
granicy zachodniej liczne za­
stępy krasnoarmiejców, doda­
jąc im znaczne ilcści koni, któ­
re również w ogłodzonych gu­
berniach wschodnich nie ma­
ją  karmu.

jednocześnie z tą .g ło d o ­
wą* mobilizacją, drogą przez 
Berlin, robi się porozumienie 
co do powrotu na Wołyń by­
łych kolonistów niemieckich, 
którym nasze władze tak naiw­
nie ułatwiają powrót. Wśród 
po aracających kolonistów rów 
nież ciężko dojrzeć lodzi sta­
rych i do boju niezdolnych.

Nie chcemy podnosić alar­
mu, społeczeństw o kresowe 
jednak ma obowiązek infor­
mowania ogóła o wszelkich  
spostrzeżonych machinacjach, 
zagrażających bezpieczeństwa  
Rzeczypospolitej. Podajemy 
więc tę w i a d cm o ś ć ,  aby 
miarodajne czynniki nasze­
go rządu wyciągnęły stąd od­
powiednie wnioski i zarządzi­
ły niezbędne śrtułki bezpie­
czeństwa.

Granica wschodnia, pomi­
mo ciągłego nawoływania i 
pomimo zapewnień o przed­
sięw zięciu  odpowiednich środ­
ków zabezpieczających, nie jest 
dostatecznie strzeżoną.

Przed para dniami w poelą 
gu repatriantów pomiędzy Zdoł 
bicą a Równem, jo t na tere­
nie polskim, uciekło podobno 
około 700 osób, a bvł to po­
ciąg, który jechał z bolszewji 
z czerwonemi flagami, z napi­
sami: .Precz z Piłsudskim!*,
.n iech  żyje trzecia m iędzyna­
rodówka!*, .cała władza radom  
robotniczym i włościańskimi*.

Przv pociągu tym nie b y­
ło nikogo, prócz konduktorów. 
Do iero po przyjeździe do 
Rćwnego, niewinnych i spokoj 
nych ludzi z tego pociąga  
wzięto pod straż i narażono

Tłom. i  frtn flusżiego

Partja bridge’s
:— Prosimy pana na czwarte­

go do brdge'a gdyż..
— A le i służę panom. W tej 

chwili...
I pan Dorea z taką skwapli 

wością podążył za zapraszają­
cym go, iż ten ostatni nie mógł 
powstrzymać się od uwagi;

— Nie wiedziałem, że pan 
chętnie grywa w bridgera,

Istotnie grywam rzadko, 
•ednakże nigdy nie odmawiam, 
, iy  jestem proszony na czwar 
tego. Przypomina mi się pewien 
wvpadek tragiczny. Gdy ukończy 
my parfję, % opowiem go panu

— Było to przed kilku laty. 
Po partji bridge'a udaliśmy się 
na wycieczkę ja i trzej moi ko 
ledzy: bracia Deschanci, Jan i 
Józef i Stanisław Mariot. a- 

Zwiedzaliśmy przepiękne wybrze 
źe Bretanji. Na wycieczkę uda­
liśmy się wczesnym rankiem 
obiad wypadło zjeść w skromnej 
karczmie przydrożnej. Karcz- 
- arz jakby na złość, opowia- 

o niestworzonych cudach, 
znajdziemy w okolicach 

* Dopiero ' godzinie

3 po poł zdecydowali się moi 
koltedzy udać w drogę powrotną 

Miałem tego dosyć i zamó­
wiłem sobie dorożkę, nie chcąc 
powracać do domu pieszo, lecz 
jak na nieszczęścię, koledzy 
postanowili wrócić pieszo

Większość zadecydowała 
Poszliśmy pieszo. Już po pewnym 
czasie nogi zaczęły mi odma­
wiać posłuszeństwa. Zrzędziłem 
też w sposób niemożliwy, do­
kuczając kolegom po drodze 

Z mojej winy posuwaliśmy 
się naprzód ogromnie powoli. 
Humory panowały jak najgorsze 
Zwolna zapadał wieczór a jedno 
cześnie pokryły niebo nieprzej­
rzaną zasłoną chmury. Wre 
szcie nagie wybuchła burza 
gwałtowna i okropna.

Znajdowaliśmy się w tej chwi­
li w odległości trzech kilometrów 
od domu, burza jednak zmusiła 
nas do szukania schronienia. 
Szczęśliwie dobiegliśmy do leśni 
czówki na skraju lasu Potyka­
jąc się w  ciemnościach, odszu­
kaliśmy drzwi i z wielkiem wy 
siłkiem zatrzasnęliśmy je za so 
ba. Zapaliłem zapałkę, a wte 
dy aa środku obszernej izby 
ujrzeliśmy stół z lampą nafto­
wą. oboje zaś stołu tapczan, 
krzesła.

— Uf! co za piekielny wir.tr. 
— mówił Deschanel.

— Tak... Nie pozostaje nic 
innego, jak tylko przeczekać

aż burza przejdzie — mówił 
drugi.

—- Koledzy zgasili lampę i 
w ciemnościach egipskich za­
siedli do stołu Tymczasem ja 
spałem

Po kilku minutach obudziły 
mię głosy:

— Jedna pik — mówił Jan 
Deschanel.

— Dwa kiery — odparł Jó­
zef Deschanel

— Dwa bez sta — ogłosił 
Moriot.

Proszę sobie wyobrazići ja­
kie wrażenie odnieść może 
człowiek, który się budzi, ot­
wiera oczy, nic nie widzi sły­
szy o parę kroków od siebie 
głosy grających w karty Przy­
sięgam panu — to okropne, 

Przez chwilę myślałem, że 
śpię jeszczę lecz odgłosy roz­
szalałego huraganu na dworze 
uprzytomniły mi, iż czuwam. 
Tembardziej, że tajemnicza par 
tja bridge'a trwała.

— Twoja kolejka. Janie.
— Traf,
Słyszałem najwyraźniej sze­

lest kart. Usiadłam na tapcza­
nie.

— Co znaczy — mówiłem 
— ta komedja! Gracie po 
ciemku?

— Co ci się stało — odparł 
J je d e n  z grających- Jesteś pija-
' ny, albo chory. Nie przeszka­

dzaj zresztą grać.
— Notuję ci pięć lew —

mówił głos Józefa Deschanel.
Może masz inny ołówek? 

ten nie pisze Ty rozdajesz 
rentfj

Opanował mną lęk.
— To niemożliwe... To nie 

możliwe mówiłem do siebie 
Zbliżyłem się do okna- Potkną­
łem się kilkakrotnie. Otworzy­
łem okno. Czułem huragan, kto 
ry bił mi w twarz Nie widzia­
łem nic.

— Ależ ty jesteś naprawdę 
pijany! Zamknijże okno natych­
miast — krzyknął Mariot. „— 
Naprawdę chcesz oberwać.

— Moi drodzy, dlaczego wy 
gracie bez światła. Przecież 
lampa nie pali się

W odpowiedzi usłyszałem  
wybuch śmiechu.

— Zwarjowałeś widocznie 
lub też straciłeś wzrok. Dotknij 
proszę szkła lampy mówił Mar­
iot, widzisz jest gorącą. (Szkło 
lampy jeszcze było gorące)

— Jestem ślepy — krzyk­
nąłem głosem nieludzkim, a w 
odpowiedzi znowu śmiech ko­
legów.

— Trzy karo Grajmy dalej.
— Słuchajcie — powiedzia 

łem • Przysięgam, iż nie widzę 
nic, absolutnie nic.

— Dość już tego, śpij, jeśliś 
pijany i nie przeszkadzaj, — 
mówił głos Mariot'a.

Tego byio zawiele Dostałem  
ataku spazmatycznego płaczu, i

Wtedy czułem iż otoczyli ‘

mię koledzy, rzekomo ubolewa­
jąc nademną

— Czekaj! zapalam zapałkę 
— mówił Deschanel. Usłysza­
łem tarcię zapałki o pudełko 
(jak się okazało końcem bez 
siarki)-

— Nie widzisz? Nie widzisz 
nic? pytali koledzy.

Zdawało mi się, iż tracę 
zmysły

Z piersi wydarło mi się ja­
kieś wycie nieludzkie Doszed­
łem, zataczając się do drzwi 
i wybiegłem z izby.

Koledzy znaleźli mię po 
pewnym czasie., zbroczonego 
krwią, przy słupie telegraficz­
nym, na którym uwieszona by­
ła lampka elektryczna. Oczy 
przerażone, o powiększonych 
źrenicach, miałem utkwione 
w lampce, i śmiałem się ner­
wowo, spazmatycznie, śmiałem 
się bez końca. W ciągu dwuch 
miesięcy musiałem odbywać 
kurację w lecznicy dla umysło­
wo chorych. Na wszystkich i 
na wszystko patrzyłem się wej 
rżeniem, w którem przebija* 
strach i zdziwienie człowieka, 
co ponownie wzrok odzyskał..

Zostałem uratowany, te ­
raz rozumie pan, dlaczego nig 
dy nie odmawiam, jeśli mit 
proszą do bridge'a na czwar­
tego.

Serge Veber.
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na znane m ęczarnie repa trja  
cji, około 700 Jednak bolsze­
w ików  rozbiegło się  przed tero 
po kraju.

T ak  dalej być nie m ote , Po 
w ycofaniu  władz w ojskow ycb, 
nasze w ładze repatrjacy jne, na 
ra ta ją  z jednej atrony ludzi 
na m ęczarnie fn rerc i z mro 
zu lob głodu, a naw et na samo 
bójatw a z drugiej zaś narażają 
Rzeczpospolitą na hartow ny 
ww óz agitatorów  bolazewic- 
kich do walki w ew nętrznej, 
k tó ra  być m oże. ma ułatw ić w 
przyszłości w alkę z nami ze­
wnętrzną!.

T E L E G R A M Y .
I i Im iiz j  lu n  pcfiffii itc -  

aoniczail *  Rosji.
M O SK W A, (Russpress). 

W  ostatnich czasach zau­
ważyć się daje w Rosji pe 
wien zwrot w t. zw. kursie 
nowej polityki ekonom icz- 
nej. W ładze sowieckie, 
przekonawszy się, źe nowy  
kurs nie tylko nie dał rzą* 
dówi sowietów spodziewał 
nych korzyści, lecz przy­
czynia się do wzmocnienia 
„burżuazji sowieckiej", i 
wytworzenie nowej klasy 
kapitalistów, co wywołuje 
ferment w rnssach robotni­
czych —  starają się uspo 
koić robotników do*wodząc 
im, że „stoją jak dawniej 
na straży interesów rewo­
lucji i śledzą czujnie wszel 
kie zakusy wrogów prole- 
tarjatu"

W  tym celu bolszewicy  
zaczęli stosować środki, bę 
dące w zupełnej sprzeczno 
śei z nową polityką ekono  
mlozną. Tak np, w Mo­
skwie sądzona była sprawa 
40 większych dzierżawców  
oskarżonych o pogwałcenie 
ustawy o ochronie pracy 
W całym szeregu miast 
południowych bolszewicy 
pozbawili dzierżawców, kon 
cesjonarjuszy i in. „sow- 
burów“ (burżujów sow iec­
kich prawa wyborczego. 
Rada komisarzy ludowych  
opracowuje projekt dekretu 
dążącego do ograniczenia 
przywróconego tak niedaw  
no i szumnie wolnego handlu

Priłacłl u pru . Hirduji.
W A R SZ A W A . Z N o  

w ego Jorku nadeszła depe 
sza, źe prezydent Stanów  
Zjednoczonych, Harding u- 
dzielił audjencji N. Priłuc- 
kiemu z W arszawy i że  
departament stanu zakomu  
pikował mu warunki, na 
jakich przebywający obe<r 
nie w P o lsce  uchodźcy ży  
dow sey z ukrainy będą 
mogli emigrować do A m e- 
ki poza wyznaczoną normą

Mijeroilcz o stoaanlu do 
Polski.

REW EL, (Russpress). 
W  rozm owie ze współpra­
cownikiem dziennika .T a l­
lina Teataja" prezes mini­
strów Mejerowicz powie 
dział m, in. o stosunku Pol 
ski do innych państw bał- 
tyckich: „Polska musi się
liczyć poważnie ze swym i 
sąsiadami północnem i —  
państwami bałtyckiemi. O- 
becnie chce ona zająć sta­
nowisko dominujące śród 
nowych państw. Jednakże 
związek republik bałtyckich  
możliwy jest wtedy t>lko 
kiedy składać się będzie z 
członków równych, z ,któr  
rych żaden nie będzie się  
star*I wysunąć na stanowi 
sko kierownicze. Kulturalne 
ekonom iczne zbliżenie tych  

państw przyczyniłoby się  
bardzo do osiągnięcia poli­
tycznego porozumienia 
państw bałtyckich.
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Mon itstowskiejii o syluisji 
Ufcraiif.

M O SK W A, (Russpress). 
W  mowie, wygłoszonej na 
szóscem wszechukraińskim  
zjeździe sowietów  Rakow­
ski powiedział m. in.: „Mię 
dzynarodowa sytuacja U- 
krainy sowieckiej taką jest 
obecnie, że nie można jesz 
cze mówić nietylko o d e ' 
mobilizacji całej armji, lecz 
należy skierować wszelkie 
wysiłki w ćelu jej wzmo­
cnienia Na armji ukoncen  
trowana jest uwaga robo 
tników i chopów. W  r. b. 
mamy już pierwsze szarże 
czerwone, jakie skończyły  
wojskową szkolę podchorą 
żych czerwonych. W ojsko  
wi zaczynają stopniowo u- 
żyw ać m iędzy sobą języka  
ukraińskiego, która również 
wprowadzcna jest stopnio­
wo przez wydział oświaty.

Co się tyczy władz cy­
wilnych, musimy zwrócić 
główną uw agę na rozsze 
rżenie działalności kom isa- 
rjitu spraw wewnętrznych, 
komisarjatu handlu zew nę­
trznego i centralnego urzę 
du statystycznego.

Na Ukrainie czynnych  
jest obecnie 21,000 szkół, 
do których uczęszcza 2 
miljony dzieci. W  gub. po 
dolskiej, połtawskiej i kljo 
wskiej ukrainlzowano 9 0  
proc. szkół, w gub. wołyń* 
s k » U  7 0  P r o c >ł w  nikołajew  
skiej i odeskiej 3 0  proc, 
w charkowskiej i doniec­
kiej 20 proo.

t lu o ilik o  fladf M u r z y  
Ludnfdi «z|l|dam Pilski.

LO N D YN , (Russpress). 
Jak pisze „Daily Tele' 
graph*, na posiedzeniu ra­
dy kom isarzy ludowych, 
zwofanem, w celu omówię 
nia tuchu pow stsńczego  
na Ukrainie zaznaczył się  
jaskrawo rozdźwięk między 
Trockim i pozostałem i ko­
misarzami, którym dykta­
tor sowiecki zarzucał poli 
tykę pokojową względem  
Polski, mówiąc m. in.: 

„Dość tej bezmyślnej zai 
bawy w dyplomację; nie 
m ożemy dalej żartować z 
uczuciem patrjotycznem  
armji czerwonej. Staraliś­
my się  rozbudzić w armji 
nienawiść dla Polski i Fran 
cji, musimy ją teraz w yko­
rzystać. Powtarzam to, co 
mówiłem już miesiąc temu: 
nie m oże być m owy o p o ­
koju z Polską, dokąd P ił­
sudski pozostaje na swem  
stanowisku i dokąd eficero  
wie francuscy siędzą w 
W arszawie. Powinniśmy  
iknajprędzej zająć W ar- 
?awę“. Na m owę Trockie 

t \  która trwała 2 godziny  
o*- yowiedział Lenin, a także 
m, in. komisarz finan­
sów, spraw zagranicznych  
i in., zbijając wywody sw e­
go przedm ówcy i dowo  
dząc, że wszystko to co 
udało się nieludzkim wysił 
kiem osiągnąć w kraju i 
zagranicą — przepadnie z 
chwilą kiedy Rosja sow iec  
ka wypowie wojnę Polsce.

Za wnioskiem Trockie* 
go głosowała mniejszość 
Rady, zaraz po posiedzeniu  
wyjechał on na Ukrainę.

Z to M J u S to lB i
Termin przekazania G. 

Śląska Polsce.
PA R Y Ż , (A ,W .) W e­

dług wiadomości z kół po 
litycznych, urzędowe prze 
kazanie części G. Śląska 
przyznanej police odbędzie 
się koło 15 stycznia.

Projekt podróży po G. 
Śląsku.

KATO W ICE, (A. W .) 
D o ministra O lszowskiego  
nadeszła depesza od Calon 
dera z prośbą o opracowa 
nie projektu objazdu Gór­
nego Śląska zarówno po 
stronie polskiej jak niemie 
cbiej. Calonder oznajmia, 
iż cbće dokładnie zwiedzić 
cały Górny Śląsk,

Powrót Calondera.
KATO W ICE, (A. W.) 

Calonder przybywa do Ka 
towic 4-go stycznia r. p.

Prace podkomisji
KATOW ICE. (P A  T.) 

Podkomisja kolejową obje* 
chała już poszczególne pun 
kty kolejowe, które stano 
wić będą przyszłą granicę. 
Podkomisja wodna wzno 
wiła w Zabrzu obrady.

K r o n i k o
f e W ic z n o

X  W Warazawle obiegają po 
głoaki, źe m iniiteritwo skarbu za 
mierzą wkrótce przedłożyć Sejmo 
wi projekt zamiany marek będą. 
cych w obiegu na złote polskie. 
Zamiana ta ma nastąpić już z 
początkiem maja 1922 r.

X  Przepisy wykonawcze do 
uitawy o daninie majątkowej zo 
staną ogłoszone w najbliższą śro 
dę w „Dzienniku ustaw”.

X  Minister spraw wewnętrz­
nych Downarowicz zapowiedział 
na konferencji Odbytej z przed 
stawicielimi N. P. R, źespow o 
duje usunięcie wciąż jeszcze, od 
wybuchu wojny światowej obo 
wiązującego stanu wojennego w 
Małopo see, który m. in hamuje 
tworzenie i rozwój stowarzyszeń.

X  Na stanowisko prezyden. 
ta senatn belgijskiego wybrany 
został ponownie de Fayoreau ze 
stronnictwa katolickiego.

X  Na 20 członków senatu 
belgijskiego, wybranych w drodze 
kooptacji. przypada 10 katolików 
7 socjalistów i 3 liberałów.

X  W  najbliiszych dniach na 
stąpić ma otwarcie konsulatn ro 
syjskiego w Szczecinie, oraz kon 
sulatu niemieckiego w Petersburgu

X  Ukraiński rząd sowiecki 
wydał nową „czerwoną księgę’’ 
w sprawie stosunku do Polski.

X  „Berliner Allg Teitung* 
twierdzi, że posiada dowody, źe 

z początkiem roku przyszłego ko 
muniści postanowili wzniecić ruch 
powstańcy w zagłębiu Ruchry.

X  W ostatnich paru mieslą 
cach było w Berlinie 1.0 wypad­
ków śmiertelnych spowodowanych 
zastosowaniem salyarsanu.

X  Niemieccy doktorzy kon­
statują nagminnie panujące ropne 
zapalenie palców u rąk. Jako po 
wód podają niedezynfe kowanie 
narzędzi do manicure’
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X  Rząd grecki wysłał zna 
czce oddziały wojska na Kretę w 
celu zwalczania tamtejszego ru j 
cbu powstańczego.

X  Rozruchy w Kairze i Port 
Saidzie z dniem każdym przybie 
rają większe rozmiary, Nacjona 
liści niszcią wszędzie tor kolejo 
wy. W Kairze zniszczona zosta 
la kolej miejska.

X  Z Nowego Jorku donoszą, 
źe układ angielsko-irlandzki wy. 
wołał wielkie wrażenie w Kana 
dzie. Przywódcy socjalistów ka 
nadyjskirh wzywają na wiecach 
lędność do podjęcia walki prze­
ciwko imperyalizmowi brytyjskie­
mu i pójścia w ślady Irlandji,

snadź zwyczajna... Niema c,» j  
się ceregielewać... Proszę dci- 
komisariatu” rozkazał, strć* 
rządku i. . niebawem drżąca ; 
z zimna i z przerażenia .osół k ; ' 
znalazła się pod opieką urzędu 
policyjnego

W  świetle elćktryc* >ych 
lamp komisarjatu, policjant uj­
rzał, iż sprow adzona, acz z.;i 
niała z zimną, ma Wsząi 
oblicze jakoś dziwnie 
takiej zwyczajnej.,. Ani ś l a ^  
różu, ani szminki ani pomału 
wanych ust.

„Ha! n;e zdążyła!" -*• po 
myślał, a po tym .. osadzono ją 
w pokoju dla aresztowanych., 

.Tłum iąc łkanie, siadła u .  
ławce, na której zajmowały tajk 
że miejsce już uprzednio spro 
wadzone dwie „dam y , upięk­
szone według wszelkich regu 
kalotechniki.. W krótce przy T 
>yło jeszcze kilka zatrzymanych, 
kusicielek przelotnych w rażeń ,. 
Jak cembrowiny studni, w k t ' 
rej cala gmina gasiła pragnie:. . 
tak zużyte, z obrzękłemi U , 
rzami siedziały szeregiem 1 
dydatki jednonocnych .ras 
żeństw, a wśród nich jedn 
tylko łkała ta, bez szminki.. 

W ezwano ją do protok; i 
Gdzie mieszka? nigdzie... 

Skąd przybywa?.. Z kresów 
Ile liczy lat? 18... Czerna o. i 
ciła rodzinę?

I tu powstaję zdumienie.:. 
M łoda dziewczyna -pśWiad 

że skradła ojcu półtora 
miljona marek i uciekła z do­
mu A więc nie nierządnica, 
lecz z łodziejka..

2 dziejów upadku 
kobietj,

(Z tajem nic W srssarry)

Posiada W arszawa jak każ 
de z wielkich miast swoje ta je ­
mnice, których zwłaszcza czasy 
obecne namnożyły co niemiara , 
Jedna z takich tajemnic przy­
padkowo wyrwana przez wła­
dze bezpieczeństwa, ukazała w 
całej swej grozie, jeden z pie 
kielnych — jak gdyby kręgów 
Danta —- po przez które 
stacza się kobieta do upadku- 

Na jednej z ulic stolicy, po ­
grążonej w mrokach mroźnej 
nocy. policjant d o s tr^ g ł  jakąś 
młodą koh-etę, względnie stroj­
nie odzianą, krążącą tam i z 
powrotem... Nżema wątpliwości 
— osoba podejrzana... Ot! taka.

O świcie barwny korowód 
„dam,, powędrował do urzędu 
obyczajowego, z wyjątkiem coi 
ki urzędnik? kolejowego Tę, 
jako złodziejkę, przetrasporlo- 
wano do urzędu policji >led 
czej

Stawiono ją przeć przedsta 
wiciela władz, wymiaru sprawie 
dliwości

„Gdzie pani pod-m ła sk ra ­
dzione pieniądze?"

Nastąpiła chwi’a mhcze, * ..
Dziewczyna szeroko roz .a r 

tymi oczyma popatrzy’?, na ba 
dającego, a nabrawszy jakgdy- 
by zaufania, opuściła ' wstydli­
wie cezy i rzekła:

„W szystko, co dotąd zezna­
wałam. jest nieprawdą* i . ,  ioz- 
poczęła się do głębi wstrząsa 
jąca spow iedź..

Dziewczyna po śmierci ojca 
istotnie urzędnika kolejowego 
wstąpiła do wojskowej legi, 
kobiecej .. W krótce szczególną 
° p iw/* ftoczył ją major K.„

W śród dwutygodniowej so­
lanki zgotowanej przez K, n; - 
dzono wyjazd do W arszaw  ..

W drodze K. znikł Opu>, 
czona. bezradna zm iŁ i  n się

I ANONS! ANONSi5

K.K9 -QAZA
Ou poniedziałku 2 styc-m a f 

F Najwspanialszy film se?uiu*r I

■ „ K R Z Y K " !
podłag powitioi ,

PRZYBYSZEWSKIEGO
Wstrusłjąay dramat w 6 e«»isi*f5: } 

w wykonania
WARSZAWSKICH ARTYSTÓW !
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na bruku warszawskim bez żad 
nych środków do życia

Wpadła wreszcie w nurt 
życia wielkomiejskiego zeszedł­
szy do rzędu nocnych ulicznic. 
Bała się jednak jednej rzeczy: 
książki nierządnicy.

I oto nalazłszy się w komisar­
iacie w obawie by jej nie odes­
łano do policji obyczajowej -*• 
za doradztwem współsiedzą-

cych nierządnic złożyła samo- 
oskarżenie o kradzież..

Badający, odgadłszy duszę 
tej nieszczęśliwej oświadczył 
jej „jest pani wolną’ i słusznie 
gdyż jest to jeszcze jedyna 
droga na której po strasznych 
przeżyciach może następie opa 
miętanie.

Policja skierowała ją podob­
no do towarzystwa ochrony 
kobiet.

Tajemnicze morderstwo
£x4owSak ranny.

W dniu 30 ub m. o godz * 
8 wiecz. mieszkańcy domu przy \ 
ul. Będzińskiej Na 43, znajdują­
cego się przy końcu tej ulicy, 
na szosie wiodącej do Małobą- 
dza, tuż obok Elektrowni Miej­
skiej, usłyszeli jęki i wybiegłszy 
na ulicę, ujrzeli tuż obok domu, 
leżącego na ziemi, przy drzwiach j 
nieznanego człowieka który sła­
bym głosem prosił o wodę.

Na pytanie, co mu się stało, 
człowiek ten zamierającym gło- 

m odparł że napadli go ban­
dyci, poczem, nie zdoławszy 
nic więcej powiedzieć, skonał

Co u sta liły  u la d z e  
policyjne?

Zaalarmowana policja pod- 
komisarjatu pogońskiego, przy 
bywszy na miejsce, zastała już 
trupa, przy którym znalezio­
no tylko listy, adresowane na 
imię Antoniego Ptaka z pow 
Rybnickiego. Listy te były 2 
razy przestrzelone, ponieważ 
zabity miał je w kieszeni po le­
wej stronie na piersi, a 2 rany 
skonstatowano w okolicy serca

Wkrótce zjechali na miejsce 
wypadku nadkom. Strzelecki, 
komisarz Dąbrowski z Sosnow 
ca i zawiadomiony o morder 
stwie komendant powiatowy po 
ii oj i nadkomisarz Zagórski 

Wyrażono przypuszczenie, ie 
zabitym jest Rzepka Władysław, 
kucharz, dezerter z 11 pp któ­
ry w Sosnowcu ukrywał się od 
dłuższego czasu. S

Jednakże prócz listów, do­
kumentów przy zamordowanym 
nie znaleziono, a przypuszczę 
nie to wysnuto po przesłu­
chaniu osób, które znały Rzep­
kę z widzenia i oświadczyły 
że Rzepka miał dostarczyć na 
G Śląsk listy dla Ptaka, które 
to listy znaleziono przy zabi­
tym

Kto j e s t  z a b ó jcą  
Rzepki?

W dniu krytycznym, kiedy 
nastąpiło zabójstwo, widziano 
Rzepkę w towarzystwie Koko­
ta, znanego bandyty, który mógł 
przez zemstę, na tle porachun­
ków osobistych, i w obawie 
zdrady ze strony Rzepki, —za­
bić go, chcąc się w ten sposób 
pozbyć niebezpiecznego współ­
towarzysza.

P o tw ie r d z e n ia  p rzy-  
p u sz c z e ń

W dniu 31 b. m. ostatecz­
nie ustalono, że zamordowanym 
jest rzeczywiście Władysław 
Rzepka, poznał go bowiem Jó 
zef Ptak, brat Antoniego Ptaka, 
któremu miał odnieść listy 
Rzepka.

Energiczne dochodzenie w 
toku.

Zwłoki zabitego ulokowano 
w kostnicy szpitala pogońskiego

Zaznaczyć należy, że poli­
cja zajęła się gorliwie wy­
śledzeniem sprawy morderstwa 
i przypuszczać należy, że mor­
derca będzie schwytany.

r

O szpital weneryczny w $ ędzipie
Od grona obywateli Będzina 

i Sosnowca otrzymujemy nrstę- 
I»jące uwagi:

OoOło dweck miesięcy terna 
został zlikwidowany w Będzinie 
szpital dla thorych weneryczofe.

Likwidacja nastąp b , zdaje 
»łą, głównie dlatego, że utrzy­
mywanie tego szpitala wydawa­
ło się Sejmikowi pr wiitowemn 
zbyt acięźlfwem, mimo, It za 
równo magistraty jak I Min. 
Zdrowia Publ, które obiecało 
wyasygaewać na remoct szpitala 
4 mlljony mk., zajęły stanowls 
ko bardzo przychylne co do po 
parcia tej koniecznej u nas In­
stytucji. Zważywszy, że Zagłę­
bie nie posiada Innego szpitala 
dla chorych wenerycznych a 
choroby takie w tego rodzaju 
ośrodku i rzemyiłowt-górniczym, 
jrdząc choćby ze statystyki cho­
rych, jacy ie zeni byli w szpita­
lu i ambulatoryjnie w latach 
1 9 1 9 -2 i — szerzą aję w s ro- 
sób za*tt?.szający—zwinięcie szpi 
i«’a, który i kszywał wiele porno 
r ,  dla ludności nie tylko pow. 
będ;iń»4lego ale . i  olkuskiego 
oraz miechowskiego j?!*t wyr.ż- 
ną krzywdą dla ludności tych 
powiatów. Doprawdy dziwić się 
należy zachować i a się w tej 
sprawie Sejmiuc, któremu wi­
docznie nie zalety na sanacji 
stosunków tak f talaych pod 
względem zdrowotnym, jakie 
obserwuje się u nas.

Twierdzenie, *e Sejmik nie 
jest obowiązany utizy mywać 
szpitala Jest bezpodsta»nem Na 
Zachodzie Europy szpitale tego

rodzaju utrzymywane są przez 
instytucje samorządowe przyczem 
szpitale dzielą się na miejskie, 
powiatowe i wojewódzkie, a pań 
staro częściowo tylao subwen­
cjonuje te szpitale.

Jeżeli się weźmie pod uwa­
gę fakt, że w cełtm Wojewódz­
twie Klelecklem, oprócz Oę*to 
chowy, nłtma obecnie szpitala 
przezaaczouego dla leczenia cho 
rych weneryków, to ulezrozmnl* 
ie wprost staje elę to zignoro­
wanie sobie, przez inteligentnych 
crłonków wydziału powiatowego 
Sejmiku, których nazwisk nie 
chcemy tu uwieczniać, tak waż­
nej instytucji sanitarnej, której 
potrzebę ntlesycic ocenił nawet 
a  niej uświadomieni przedstawi­
ciele gmin wiejskich w Sejmiku...

Doprawdy polityka Sejmiku, 
a właściwie wydzlsłu szpitalne­
go, prowadzona w stosunku do 
szpitala wenerycznego wydać 
się może złośliwą chęcią utrącę 
nia tegoż.

OJ 2 ch l-.t np. cie ściągano 
kosztów knracyjuych cd gmin 
przynależności chorych (rachunki 
rozpoczęto wysyhć w końcu 1920 
r. gdy szpital istniał jaż od cza­
sów okupacji) o odnawianiu, 
częściowym chociażby remoncie 
szpitala nie było mowy dttąd, 
a£ pewnego dnia... oberwał się 
sufit wraz s cborą, która spadła 
z dru’Jfso na pierwsze piętro..

1 cóż ta U2 to powiedzą licz 
ne korni*'? zwiedzające szpital, 
które ograniczyły się tylko do., 
stwltrdztnla 'konieczności re- 
montn.

Odpowiednio rozłołone ko 
szły kuracyjne na gminy staro 
stwa będzińskiego i powiaty są­
siednie; których ludność kt.rzy 
stała z pomocy szpitala, z do­
łączeniem pewnych opłat, prze 
widujących remont i niezbędne 
wydatki szalialoe, łączale z ssb- 
sydjum rzątra — dałyby sumy, 
które wystarczyłyby na remont'i 
utizymanie szpitala.

Wiadomo nam, że istoirje 
projekt erządzenia przy szpitalu 
warsztatów dla chorych 1 rekon- 
waescentów, nie mających zaję­
cia. W  warsztatach tych praco 
waiłby chorzy na własne utrzy­
manie, a po wyjściu ze szpitala, 
mogliby otrzymać pewne kwoiy 
zasiłkowe,za.tźnic od Iniensyw 
neści pracy, które uniezaieiniły- 
by życiowo w erczególaoścl ko 
blety i uchroniłyby je cd dalsze 
go upadkn,

W ten sposób dałoby się i 
pracę tym istotom, które jej zna 
leźć aie megą, lub pracować 
nczclwfe odwykły, pieniądze zaś 
uzyskane ze sprzedaży wyrobów 
w warsztatach stpitalaycn mo­
głyby być przeinaczone na nie 
pszenic techniczne sz jta la , ca 
polepszenie wikta sz,it iaegołtp.

Warsztity tego rodzaju mis 
łyby zocczenle nie tylko mate 
rjalce, bo oddziałałyby i nr* psy 
cbikę istot npsdłych moralnie, 
zachęcając je do t own ta ca 
drogę uczciwego życia i zarób 
kowania bez poniżania swej go­
dności* ludzkiej do powolnego 
narzędzia sła lącejo  tylko do za 
dawalania nłzkicb, zwierzę ych 
roz*cszy.

Apelujemy więc do rozsądku 
tych czynników, które dotąd cie 
umfały oceoić zutcienia i po
trzeby sz. Hala wenetycznego w 
Zagłębiu, by co rychlej zmieniły 
d tychózasową poi tykę 1 stanę­
ły na gruncie interesów całe)
ludności, którą cbron*ć należy
od szerzącej się zarazy. Sądzi­
my też, że p. Wojewoda Kiele­
cki nie jest ;dm ła, l i  „wypurz 
czanie chorych prostytutek na
ulicę*—powstrzyma rozsze za ile 
się cbp ób „łclcwycb.., i goril 
wie pópne sprawę utrzymania 
szpitala wenerycznego,

Mamy nadzieję! że zabiegi 
lekarzy dra Rydera I Halicza 
Inicjatorów utrzymania szpitala 
w Będzldr, będą należycie zro 
zumlane i po, arts przez ctjnaikl 
miasodajue.

Kronika.
— Od W ydaw nictw a,

Z okazji Nowego Roka wazy 
stkim 'naszym  Sz. Czytelnikom, 
Przyjaciołom i W spółpracow ­
nikom pisma składamy na tern 
miejsca najserdeczniejsze ży­
czenia spełnienia Ich zamia 
rów i powodzenia w pracy, 
która aby jaknajw ięcej korzy 
żel dla krajn przyniosła. Roz 
pocznijm Nowy Rok ."god 
nemi wysiłki i zestrzeleniem 
myśli i oczuć naszych w jedno 
ognisko pod hasłem: W szystko 
dla dobra Najlainiejszej Rze 
czypcs olttejl Niech zniknie 
prywata, niech umilkną swary, 
a każdy z obywateli Polski 
Odrodzonej niech spełnia ucz 
ciwie swe obowiązki tak, jak 
m a czynić sum 'enle w łasne 
nakazuje. W  jedności 1 zgodzie, 
w ciągłem doskonalenia się 
pad względem Intelektualnym 
i dachowym — aiłal Czyny na 
sze niech zaszczyt i chlubę Oj 
czyźnle przynoszą.

— Z a rzą d za n ia  w ła d z  
w o jsk o w o  - p o licy jn ych
Na skutek zarządzenia K dy 
policji powiatowei w Będzinie 
po mieście, w związku z oatat 
niemi napadami i kradzieżami, 
w porze nocnej, krążą piesze 
i konne patrole a żandarme

r|a  w ojskow a gorliwie współ­
działa z policją. Radżilibyśmy 
władzom policyjnym, których 
zarządzenia należy przyjąć z 
uznaniem, przeprowadzić w 
miastach Zagłębia masowe ob 
ławy na bandytów i złodziei, 
przy udziale wojska, którego 
władze miejscowe, bardzo życz 
liwie usposobione są dla spra 
wy sanacji stosunków bezpie 
czeńatwa publicznego. Mamy 
nadzieję, że p. Komendant Za 
górski poroznmie s!ę w tej 
s rawie z p. Komendantem 
garnizonu będzińskiego.

— Do m ie sz k a ń c ó w  
f i s ń s z c z y z n y .  Przypomi­
namy mieszkańcom WiUńjzczyz- 
ny, przebywającym na terenie 
Zagłębia Dąbrowskiego, źe obo­
wiązek oddania głosu osobiście 
w miejscu ich dawnego zamiesz 
kania, gdzie zapisani są do ksiąg 
ludności — ciąży na nieb. Do 
dnia 8 ego stycznia muszą zna­
leźć się na ziemi Wileńskloj, w 
dniu tym bowiem odbędą się wy 
bory do S Jmu! Czasu fuż zosta 
ło niewleiel W inny sptób głc- 
sow*ć nie mogąl Nikomu nie wol 
no lekceważyć sobie obowiązku 
oddania głosu przy wyborach. 
W Starostwie w Będzinie (pokoj 
Ns 31) codziennie wydawane są 
bilety bezpłatne na przejazd do 
(Mina Tem też otrzymać można 
wszelkie informacje związane z 
z wyborami.

— K on feren cja  p rzed  
e ła w ic ie l i  u rzęd ó w  pań  
a tw ow ych , W  dcin 2 stycz 
nia 1922 r. o godz. 5 pp, w 
lskalu P iń itw . Urzędu Pośr. 
Pracy w Sosnowcu ‘(ul. Pił­
sudskiego 16) odbędzie się waż 
na konferencja przedstawicieli 
poszczególnych instytucji i u 
rzędów państwowych, ora z 
przedstawicieli zrzeszeń pracow 
ntków psńitwowych, na którą 
prosi o punktualne przybycie 
komitet organizacyjny.

pien iężn e
W  .M onitorze Polskim* ogło­
szono rozporządzenie min. 
poczt i telegrafów, które usts 
nawia, co następuje: „Uznaniu 
okręgowych dyrekcji poczt i 
telegrafów  przedstawia się roz 
szerzenie granic doręczania od 
biorcom do domu przekazów 
pocztowych i czekowych z pie 
niędzmi. tudzież listów warto­
ściowych w miejscowem okrę 
gu doręczeń do 25000 marek, 
oraz w zamiejscowym okręgu 
doręczeń w b. dzielnicy pru­
skiej do 5000 mk.*

— W ywóz z  G órnego  
Śląska , stowarzyszenie kup­
ców polskich na Górnym Śląsku 
zawiadamia, iż f odlug utrzyma 
nych informacji, istnieją poniżej 
podane warunki dla uzyskania 
pozwolenia na wywóz towarów 
pochodzenia górnośląskiego;

Wydział eksportowy między 
aljancklcj komisji plebiscytowej 
wydaje zezwolenie na wywóz 
towarów tylko pochodzenia gór­
nośląskiego oraz tylko fabrykan- 
tom i t roducentom górnośląskim, 
pizy jeduocze8nem podaniu z ich 
strony próśb na im ię ,6om ite  
Consultątif des Exportations, 
Oppeln, Sedacst asse 16“

Podanie musi zawierać, i )  Na­
zwę firmy lab nazwisko produ­
centa i dokładny adres; 2) na­
zwisko kupującego: 3) dokładne 
okreiteuie kraju i miejscowość 
dokąd towar jest przeznaczony; 
4) wagę lub ilość wywożonego 
towaru (przy maszynach podać 
numer fabryczny maszyny.)

Do podania należy dołączyć 
i)  świade two pochodzen ą (za 
świadczenie) fabrykanta lub pro­
ducenta, że towary mające być 
wywiezione zostały wytworzone 
na Górnym Śląsku: ?) rac unek 
na imię kupującego, wystawiony 
przez producenta lub ’fabrjkanta.

P aczk i z  AngIJi do  
Polaki. Konsulat generalny 
Rzeczypospolitej Polskiej w Lon­
dynie zawiadomił władze central 
ne, że poczynając od dnia 1 gru­
dnia poczta angielska przyjmuje 
paczki, do Polaki pobierając opła 
ty za paczki^ których Iwaga nie 
przekracza 2 funt. ang, — i sz.
9 d,, za paczki, ważące do 7 
funt. ang — 2 iz, i J d, i wre 
szcie za paczki do 11 ]funł. 2 sz- 
9 d. Do każdej psczki winien, 
być załączony formularz i dekla­
racja dla władz celnych. Pocita 
ang. na razie paczek do Polski 
nie asekuruje.

— Pod ad raaam  z o r z ą  
du koloi. Dlaczego uacnięta 
została na tutejszym dworca 
dyr. warsz. tablica orjentacyj- 
na z rozkładem jazdy pocią­
gów i dlaczego takich tablic nie 
sporządzono na Innych dwór* 
csch na przestrzeni Sosnowiec 
—- Częstochowa?

— „ Jaaolko Palakia1*
na Pogoni. Dziś wdnio 1-go 
stycznia 1922 r. staraniem  aek 
cji Miłośników 'sceny przy 
Zjednoczeniu Młodzieży Pol 
swej, w sali Zw. Zaw. na Po 
goni (Marjacka 1) zostaną ode­
grane po raz drugi .Jasełka 
Polskie*, urozmaicone ip ięw a 
mi i tańcami. Między innemi 
grupę .maluczkich*, odtańczy 
taniec zbiorowy, który tak się 
wszystkim na przeszłym przed 
stawieniu podobał. Po przed­
stawieniu odbędzie się zabawa 
taneczna. Bilety do nabycia w 
kasie od godz. 3 po poł.

— S p raw o  w y sy ła n ia
rob otn ik ów  do F ran cji.
Misja Francuska do wysyłania
robrotników  do Francji prosi 
nas o umieszczenie następują­
cego komunikatu: Dział rolni- 
ciczy Misji Francuskiej do wy­
syłania robotników do Francji 
został przeniesiony z Często­
chowy do Krakowa ul. Pod­
zamcze 30. A zatem rolnicy 
żeby uniknąć kosztów nlepa- 
trzebnej podróży powinni zgła> 
szać się w Krakowie. W  C zę­
stochowie ul. Jasnogórska 24 
pozostaje n idal czynny jak 
poprzednie, oddział wyłącznie 
dla górników, szukających;pra 
cy we Francji.

— K radzież w ód k i. W
deia 28 b. m niewiadomi spraw 
cy, skrtdli ze sklepu Neofelda 
Laji, zamieszkałego w Sosnow 
cu przy ul. Dekierta 14, wó 
dek rólnych na ogólną wartość /  
60.000 mk.Dochodzenie w toku.

— W łam ania. W  czasie
nieobecności zam. przy nl. Ma­
łachowskiego M  20 m ieszkań­
ca Zadkowskiego Michała 
ciewykryci syrawcy, za pomo­
cą włamania, dostali się do 
mieszkania, skąd skradlbróżne- 
go rodzaju rzeczy drogocenne. 
Kradzieży dotychczas nie uda­
ło się ustalić, gdyż peszkedo- 
wany nie znajduje się chwilo­
wo w Sosnowcu, Jspędsając 
święta u ro d iia j .  Śledztwo w 
toku.

St. fałkowski
przyjmuje im

w dni powszednie od godz. 
3'/s—5 pp.

od dnia 10 stycznia tylko w so­
boty i poniedziałki.

Sosnowisc, ul. Warszawska 6.
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teatru}(. Czarneckiego.
(Komunikat).

A ktorzy pod dobrą w różbą 
rozpoczynają rok nowy, gdyż 
wystawiają dziś najpopularniej 
sze dwie opertk i, k tó re  zapełnią 
na obydw ucb, przedstaw ieniach  
doborową publicznością salę po 
brzegi, a więc: popoł. .D ziew czę 
z Holandji* w ieczorem  .K rólo 
wa kinem atografu O bydw ie ope 
retki w yposażone w tańce*

Betlejem Pol.kie, Lucjana 
Rydl dane będzie raz  tylko je 
den jutro w poniedzia łek , p rzez  
z e s p ó l  am atorsko tea tra ln y  K ra 
kowskich tow arzystw  „Z jedno­
czenie A rcydzieło  R ydla k tó re 
nie będzie  pow tórnie dane na 
naszej scenie bezw atp ien ia 
ściągnie liczną publiczność, tak  
że biletów  w ieczorem  napew - 
n o  zabraknie.

,0czy  księżniczki Fathmy".
osta tn ia  nowość St, K iedrzyń 
skiego w ystaw ioną będzie p o ­
raź pierw szy w nadchodzący  
w torek.

Owa przedstawienia w Bę­
dzinie w poniedziałek  d. 2 I. os­
tatn ia  n o w o ść ., Osm a żona Si 
nobrodego” i w  środę d. 4 I. 
n ieznana o p ere tk a  > W esoły as- 
tronom*’ z p, Józefow iczem  w 
roli tytułow ej,

.K rólow a kinem atografu* w 
Dąbrowie d an ą  będzie na  ju ­
trze jsze  p rz ed s taw ien ie  z p 
G odlew ską w  roli tytułow ej, 
ess-z całym zespołem  pod reży ­
serią  p- Józefow icza.

„CygaAska miłość* na Satur­
nie daną będzie  w n ad ch o d zą­
cy zw artek.

P ie rw sze  przedstaw ienie w 
Bytomiu odbędzie się w n ad ­
chodzący w torek  D ane. będzie  
n ieśm iertelne * arcydzie ło  Mo 
txiu?zki Halka*.

3 ocn*aito£ci.
ta k  am erykanka zdonywa 

powodzenie?
W  Stanach Z jednoczonych  

nie aą dziś rzadkością kobiety, 
piasta:ące stanow iska naczelne  
w .biurach, interesach handlo­
w ych, instytucjach społecznych, 
b&nkach i t. d. i zarabiające 
po kilka i k ilkanaście ty sięcy  
dolarów rocznie. T aka naprzy- 
kład p. B eatrice H asting*, kie 
row niczka w ie lk iego  czasop i­
sm-. handlow ego «  N ow ym  
^orka, pobiera roczn ie 25 000 
dolarów. A  co jest godne  
szczegó ln ego  zaznaczenia, to  
okoliczność, że ‘żadna nie z a ­
pom ina o tym, i i  jest k ob4etą...

Jedna z nioh, zajmująca sta 
now isko bardzo w ybitne w  no 
w ojerakim  św iec ie  handlow ym , 
takie daje rady kobietom , któ 
re p. agną zdobyć p sw odaenie , 
gdy w ejdą na drsgę, dostępną  
zw ykle dotychczas ty lko m ęt

1) Bądź m yśląca! 8)  Staraj 
atę być skrom ną tak w  sw ym
biurze i m ieśc ie , Jak i w  sw o ­
im św iecie . Istnieją w ażniejsze  
rzeszy, niż now a suknia, choć 
1 taka suknia je s t  ważna. 3) Nie 
o t  ażaj s ię  o b y le  co. Ludzie  
n:<yn»ją bynajm niej zamiaru  
cię  krzyw dzić i w o g ó le n ie  tak  
zuów  bardzo dbają o tw ą oso
bą. 4 Pokaż, że czem ś jesteś.
S) N ie uw ataj sw eg o  zajęcia 
za tajem nicę, dostępną tylko
dla m ężczyzn. R ozum iesz w ie ­
le  rzeczy takich, których nie 
rozum ie m ężczyzna i potrafisz
tak sam o, on, w niknąć w e  
w sJtyą«o. 6) N igd y  przytem
nie * * P o m i n a J o tym, 
że le s te ś  kobietą, a w ów czas
i (upi •  ły m “ i® zapom ną.

Należy Jeszcze dodać, że  
ąawrykanin nie lubi, gdy k o­

bieta nadaje sob ie  pozory m ęt- 
kości, T o też tak rozpow szech­
nione w  Europie palenie pa 
plerosów  przez kobiety  nie jest 
dotychczas w A m eryce znane. 
N ietylko śród kobiet, zajmu 
lących stanow iska w  biurach, 
bankach i innych interesach, 
ale naw et w świecia teatralnym  
palenie pa,.ieroaów n ie jest 
przyjęte.

Ze świata.
Z pamiętnika księżny Hinduskiej.

Nakładem inaaego wydawcy londjB- 
•kiego, Murraya, wyszła autobiografie ta i ;  1 
żoy hinduskiej, ma harani Caoch Bochar, i 
małżonki jedcego'r najbogatszych i naj- 
wpłyrowizych kalążąt w Indjaoh (Wsoho- 
duioh.

Niemal po europejsku wychowana, 
maharani Cooch Bohar odwiedzała eięsto 
Europę, byja przyjaciółka królowej an­
gielskiej, Wiktorii i bardzo łubiana w to 
warzyatwie loudyńskiem.

.Ojciec mój — pizze 'kaltżna w tej 
kaiążse — posiadał rzadka Sił; mistyczną 
Zdawałoby sic, te promieniuje z niego ja ­
kieś tajemnicze Uudiiioi, że wydziela ai« 
z niego moc, której trudno ci; oprzeć.

Przypominam sobie, że pewnego razu 
gdy byłam jeszcze młoda dziewczyna, oj­
ciec mój zabrał mnie do gabinetu w na- 
stjm  zamku rolzinnym i oświadczył mi 
że przywoła do siebie, przez bicie w bę­
ben człowieka znajdującego si; w tej 
chwili o dwie godziny drogi od zamku. 
Po tych słowach ujął mały b;benek o 
■ieznykłym kształcie i  zaczął bić w niego 
i rzeczywiście po dwu godzinach przyje- 
ehał do zamku człowiek , przywołany’ 
w sposób tak osobliwy, a gdy ojciec mój 
spytał go w mojej obecności, czy dawno 
już zamierzał przybyć do zamku, przy­
bysz odpowiedział, że wcale nie miał t« 
go zamiarn, przed dwoma jednak godzi­
nami powstało ' w nim dziwne uczucie 
przymuso. działającego tak, jakgdyby ktoś 
ujął go za rek;, prowadził do pojazda i 
kazał wsiąść do niego, poczeni skierował 
s i; wprost do zamku ksiąśącego. zdarze­
nie to wywarło na m n e  wrażania tak 
gł;bokiei te przez całe imoje tycie nie 
mogłam o niem zapomnieć”.

Rozcięcie zrośniętych dzieci.
.Matin" paryski donosi, iż dr, Filłja 

trs  przedstawił w Akademji medyoztej 
dsiewezynk;, liczącą oim lat życia, zupe­
łnie adrową i (dobrze zbudowaną, która 
itdnak przyszła aa świat zrośnięta z dra 
glem dzieetiem środkową częścią brzucha,

Wkrótce po przyjściu na świat jedno 
z tycb dzieei. mała Magdalenka, zacho­
rowała. Była to choroba zaraźliwa, to 
te t siestra Magdalenki Zuzanna, pooząta 
wkrótce także odczuwać jej skutki. Gdy 
stan zdrowa obu sióstr był bardzo poważ 
ny, dr. Pilliatre postanowił i  maroa 19 i 4 
r, to jest w trzy miesiące po przyjśaiu 
tych bliźniąt na świat rozdzielić !je  w 
dradze operacji chirurgicznej. Operacja 
była bardzo trudna, albowiem poprzez p;p 
kówk; przechodziły naczynia krwionośne 
które bardzo krwawiły, a co uza{ więcej 
organa obu dziewczątek były ze sobą po. 
mieszane.

Stan zdrowia Magdalenki był tego 
rodzaju, iż nie było nadziei utrzymania 
jej przy życiu I istotnie umarła ona w 
trzy dni po operacji. Za to Zuzanna wyz ­
drowiała zupełnie i żyje do dnia dzisiej­
szego,

PHIRiKTF!) nllhi zdoinotoi
UII W HIR I LU przeinaczenie, jak post;- 
pować żeby oliągnąć powodzenie? Przy 
ślijcie charakter pisma swój lub zaintere­
sowanej osoby, zakomunikujcie im i; rok 
i miesiąc ntodzenis, ile osób najbliższej 
rodziny i różnych danyoh, otrzymacie od 
uczonego paychografologa SZYLLFRA- 
SZKOLNIKA (autora prac naukowych) 
listem poleconym naukntrą szczegółową 
analizy charakteru określanie ważniejszych 
zdarzeń życiowych. Odpowiedzi na szoze 
rze zadane pytania! Genne wskazówki i 
rady. Praca naukowa p. SZTLLERA-SZKOL- 
N1KA zaszczycona mnóstwem odezw i po­
dziękowań w poczytnych pismach krajo­
wych i zagranicznych Analiz* wysyła si* 
po otrzymaniu 5 0 0  marek, Jeśli wsiąść 
pod uwng;, te  wykonanie analizy wyma­
ga kilko godzin poważnej umysłowej pra­
cy, Koszty ogłoszeń, pocztowe i t.p. wy­
żej wymieniona suma nie może wyda* 
wać si* zbyt wysoką. Dla badań oso­
bistych przyjmuje od godziny 12 — 7. 
Nadzwyozaj ciekawej treści ktiąśki, Ka­
talog ilustrowany darmo wyżyła si;. Na wy 
sjłke dołączyć znaczek 'pocztowy. Adres: 
P sycho-G rafo log  SZYLLER SZKOLNIK 

W arszawa, Wydawnictwo .Sw it*.
Pl;kna 25. 1899
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Dr. H. Brodziński
b. lekarz azpltall oherób 
wenerycznych i skórnych

Citr.roby weneryczne, stórse , 
i Bioizopłclswe. 1342

Przyjmuje od 11—2 i od 6 —8 .
Panie 6 - 6.

Sosnowiec Kowalska I  m. 7 (2 p.)

Jtu m ar i s a t y r a .
P iw n y  s la b ie  kandydat.

— Macieju iylibyśta posłem?
—  j,Ojl oj?'*' żeby mnie ino 

wybrali.
— A potrafilibyśta (trawa 

stanowić?
—  Toć ci to 'dopiero śtukal 

wyzywać, spać i pobierać mary 
to chyba i głupi potral1.

R ozm ow a p aak arzy .
bpoiżyj tylko na tych Inwa­

lidów, mój kochany, ^wyniszczeni 
1 prawie nadzy, a ź mię coś 
wstrząsa na ten widok.,,

—  W iesz co "i mnie także 
Zajdźmy na koniak, bo mnie aź 
zemdliło ze współczucia.

G łęboki źal
Sędzia: Oskarżony, to dziwne 

że kradnąc ze sklepu towary zo­
stawiłeś pugilares, pełen pieniędzy

Oskarżony! Niech też pan 
sędzia będzie łaskaw nie wspo­
minać więcej o tern. Moja żona 
dosyć mi już uawymślała za to,,.

fr lin fH iłm
Dyrektor pewlatewege 
szpitala weneryoznego
choroby weneryosni skór 
badaniu krwi, badania 
mikroskopowe. Przyjmu­
je od 9-11 i od 3-7 Pani* 
od 9-10 i od 4-ft opr. Iw.
B;dzln Newy Rynek M 3

Pow róoił

Doktór X. Troppauer
Choroby skórne, włosów, 
weneryczne. Kosmetyka lek. 

Badania mikroskopowe.
Przyjmuje od 10 -12 , od 5--77» P*s(e 4 -5

Sosnowleo, Małachowskiego 5 
firtor (Targowa 2,

Doktór Medycyny f

S i  a n o ż  ę c k i  )
flkusier—Qlaekoiog ^

d l  Przyjmuj* cdjg. 2 do 6 wieoz. ^

SOSIWWIECuJ 3-goMajak24.

Staw. lokatorów
m. SOSNOWCA

U prasza członków S to w a­
rzyszen ia o zgłaszanie się 
do lokalu ul. Piłsudskiego 
l i  8 , {dawn 10) po leg ity ­
m ację członkow ską na rok 
1922. B iuro czynne od 

4— 7 w ieczorem . 187Q

Oszesądnośc, elegancki wygląd — kto nesi

płaszcz gumowy 
„Polonia4*.

Tysiąc* w użyeiu, wiele usnań, Płasscs 
gumowy nadaje si* do nosseuia w n ie ś­
cie, w podroży, polowania i sportn 
Trwały asykowiy. Doatawa poeitą łub 
koloją. Dom Handlowy H. Feder Wiedeń, 

XIX1. Ginnaajum Str. 60*. 1862

g o s ^ R s ^ s o s w s o s ^ s o s ^ s a w s o g

|  Zawiadomienie.
81 ;

Niniejszem  zaw iadam ia się pp. Członków

|T o w . „Lutniami
I n  iż dnia 11 styczn ia 1922 r. o godzinie 6 w ieczorem  w |  
O  lokalu^ własnym  odbędzie się C

" Nadzwyczojne ‘
Ogólne Zebranie I

Q  z następującym  porządkiem  dziennym :

Si 1) Spraw a połączenia się z Tow, M uzyczne® ,
2} Zm iana nazw y Tow arzystw a,

Q  3) W olne wnioski. ’
razie  niedojścia do sku tku  pow yższego zebran ia Rj 

w oznaczonym  term inie, n astępne zebranie odbędzie się g] 
_ _  w tym że dniu i lokalu, o godzinie 6 w ieczorem , k tó re
0  będzie praw om ocne bez w zględu na ilość członków . Q

B Rów nocześnie zaw iadam ia się p.p. Członków , iż po 88  
ukończeniu  się pow yższego zeb ran ia  odbędzie się następ - 0 8  

m  n ie , wspólne zebran ie obu T ow arzystw . :??

1  Z a r c ą d  „ L u tn V ‘ g  
O O S ^ S R ^ S O S ^ S O S ^ S O S ^ S S

L o k a r z -d e n ty a ta

Marjs Biiiii-Silachta
przyjmuje od godziny 2-ej 

do 7-ej po pot.
Sosnow iec M ałachowskiego 16

Zoolodomleiile.
Niniejszym  zaw iadam ia się pp.

1 C z t i i t i a  sosnou lcK lego  i  
I  Ton. N u i c n t n  o  Sisltu f
| l  iż dnia U  stycznia 1 9 2 ?  roku, o godzinie 7 w ieczorem  
g j  w lokalu LUTNI" w Sosnowcu przy ui. W arszawskiej Jfe 5.

odbędzie się

.  N f ld z m in e
i Ogólne Zebranie1

z następującym  porządkiem  dziennym!

1} Sprawa połączenia się z Tow „Lutnia ‘,
2) Sprawozdanie Komisji,
3) W olne wnioski.
W razie  niedojścia do sku tku  pow yższego Zebrania 

w oznacz: nym  term inie, n astępne zebran ie odbędzie się 
w tym że dniu i lokalu O godz. 8 w ieczorem  k tó re  będzie i 4 
praw om ocne bez wzgłęou na ilość członków.

Równocześnie zawiadamia się pp. Członków, iż 00 
ukończeniu się powyższego zebrania odbędzie się n a s u ­
nie wspólne zebranie obu Towarzystw. Hw

1 8  Komisja Sosn, Tow Mu«yczn«n > w Stolcu,
jg ^  1869 a

9  b rodaw ki i  skórę 
uOiałą na po  

d en w ach  beepo- 
w rośole i  bez bAla 

a taw a

wyrób. Farmaa. Labor. »A p . K o w a lsk i11 w Wtrunii, Miodow L
Spriedają w ny tłk ie  apteki i okłady apteeue, 100

„Klawiol"
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ZURZĄO

BANKU SPÓŁDZIELCZEGO
W SOSNOWCU

z nieograniczoną odpowiedzialnością  

dawniej

T O H M z m i o  pd ztc zk o h g - o s z c z ę d io sc io h e  « r o s o m

Zawiadamia niniejszym swych członków, że stosownie 
do uchwały Zgromadzenia W alnego z dni» 27 sierpnia 1921 
roku, termin dopełnienia udziałów do wysokości Mk. 10 000 
(dziesięć tysięcy), upływa z dniem 1 Marca 1922 roku, po 
którym to czasie udziały niedopełnione będą przenieś one 
na rachunek sum przechodnich.

Jednocześnie Zarząd komunikuje, że członkom nie 
mogącym dopełnić jednorazowo swych udziałów do w ysokoś­
ci Mk. 10.000 (dziesięć tysięcy), przysługuję prawo zaciąg­
nięcia na ten cel pożyczki bez poręczenia i na dogodnych 
warunkach. ,

R ównocześnie Zarząd podaje do wiadomości że Bank 
Spółdzielczy udziela swym członkom kredytów do wysokoś 
ci nieograniczonej, pod wszelkiem i postaciami wchodzącymi 
w zakres bankowości, oraz przyjmuje wkłady za wysokim  
oprocentowaniem .

Lokal Banku Spółdzielczego mieści się w dawniejszym  
lokalu Towarzystwa Poźyczkowo-O szczędnościow ego w Po 
goni, przy ul. Marjackiej Nr. 1 w gmachu Polskich Związ­
ków Zawodowych.

1866 Zarząd Banku Spółdzielczego.

B a c z n o ś ć ! UWAG*: Zeaczaa zo iż ta  c i i !

Zawiadamia się wszystkich, aby przy dawaniu kapeluszy do prtefs 
sonowania żądali dokonanie tego tylko na welur tj. półplusz „Ilu- 
strier* który wyrabia od zwyczajnych wełniane na półplusz znan
firma „ ą .  Bergm an* w S osnow cu  przy ul Modrze|OfSkiej
Nr. 15 w podwórzu, gdzie przefasonowufe się i farbuje kapela 

sze damskie, męskie i dziecinne.
Jako długoletni fachowleo, gwarantuje za Solidne wykona­

nie powierzonych mi robót i posiadam mnóstwo podziękować. 
Proszę zwrócić baczną uwagę na firmę

w Sosnow cu
ul. M odrzejowska 15 

w podwórzu. —  — 1612
JUL Bergman
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którzy chcą poznać życie naro­

dów na kuli ziemskiej, 
_  _  _ _  kogo zajmuje literatura

sztuka dramat, muzyka, śpiew, sprawy wojskowe, sport, wyna  
lazki, przemysł, handel, mody, itd -ten prenumeruje .Przegląd  
Św iatow y*, ilustrowane czasopism o, pośw ięcone wszystkim  ga 
łęz om w iedzy. 1289

PRZEGLĄD ŚW IATOW Y pojawia się w czterech języ  
k'tch: polskim, a w  części illustracyjne i Przewodniku m iędzy­
narodowym również w francuskim, angielskim i niemieckim, wraz 
z dodatkiem Esperanta Fako — wychodzi 15 każdego miesiąca

BEZPŁATNA PREMJA dla prenumeratorów Przeglądu 
Światowego" Każdy prenumerator „Przeglądu Światowego" 
otrzyma bezpłatnie „Ilustrowaną Encyklopedję Podręczną"-

PRZEDPŁATA ROCZNA —  2 0 0 0  mk. poi, 2 0 0 0  kor: austr 
250 mk. niem., 50 fr. 4 doi. PRZEDPŁATA PÓŁROCZNA — 
1000 mk. poi, 1 0 0 0  kor. austr. 150 ,mk niem 30 fr, 2  doi. Re 
dakcja i Administracja „Przeglądu Św iatow ego” W arszawa ul 
Sienna 23. Do nabycia w biurach dzienników, księgarniach i na 
dworcach kolejowych. Egzem plarzy okazowych nie wysyła się
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w  dobrym gatunku, na paszę dla koni, ow ies, ziem ­
niaki dostarcza w ładunkach wagonowych i w mniejszych S l  

ilościach ze składu

D O M  H A N D L O W Y  ,«* g
K. PEUCKER, Inż. E iAGNER i S-ka |

w Sosnowcu, Piłsudskiego 25. fls
s i ^ s o K a B o s ^ a o s s s B i s s s g g p g

Pierwszorzędna fabrjka m y to -}  Cwajgenha/ł
'Sosnow iec, Targowa 7 1941

zawiadamia iż sprzedaje się

mydło pierwszego gatunku
zawierające od*63 do 67*/° tłuszczu po cenie Mk. 180 

za funt Najmniejsza ilość sprzedaży 25 funtów.

N r.

Krawiec męski

V  H en r ik  GROCHOWINA
S9SIQ IIEC; ul, M od rzeloesk t JV° 31,

(w podwórzu)

W YKONYW A Z MATERJAŁÓW  
W ŁASNYCH, LUB POWIERZONYCH  
WSZELKIE ROBOTY W  ZAKRES 
KRAWIECTWA WCHODZĄCE, PO 
CENACH KONKURENCYJNYCH.

A

BUI Qłoi|l H!griR9,iivra!!1i|
oaaesją powszecł -ie j 
snane proszki i  , :o i 
gaikiem* „Mlgri ie j 
Nervoaln“, Żąd«< w 
aptekach, akiać :b 
aptecznych proasl iw 

z .Kogutkiem*

D l

Choroby źołąd a 
kiszek, noret, 
obstrukcjo, h - 

morojdy
radykalaie lecz,

I z i i I e i r s H t  gorzkii zlołt
D r. 8 a » a r a  349-

z narkąiK sgai I p n e ł i ą  aptek 
i składy hnrtovo

Sosnow iec  skład ap. Jagiełłowie

Zarząd Cechu Rzeźników
zawiadamia swoich członków iż w dniu 8 gb 
stycznia o godz. 3-ej po południu w lokalu wła- 

“  snym przy ul, Aleja odbędzie

O g ó ln e  Z e b r a n ie
Na które zaprasza

t904 Zarząd.

■ B OomNowość!
R A R C 9 p i

N ow ość!
6 SZtllH
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„TIP-TO P1. ^ .  T  600 msriK
K to  chce  z a m ó w ić  p o r t r e t
n iech  w cześn ie] n ab ęd zie  kupon n a  p o r tre t i zam ów i 6 k art 
.P rim a*  w  A rtystycznej P ra c o w n i P o rtre tó w  i fotografji

P. Ostrowskiego w Sosnowcu
ul C iasna 3 (p rzy  ul. S tarososnow ieckie] Nk 44) 
a  p rzekona aię. że każdy  poaiadacz kuponu
— — — moj*] firm y otrzym a — — —

Elegancki Portret zu p iłitii Darmo
•

artystyczn ie w ykonany  i w k le jony  w  paspartou t 
Zakład  posiada perso n e l, składający się  z p ie r ­
w szorzędnych  sił fackow ych i w ykony-ru je  
w sze lk ie  zam ów ienia n a  p o rtre ty  i fotografię.
S zybko  i sum iennie . L ena kuponu Mk. 100 
F otografie  pospieszne w ykonyw uje sięw  czasie 
Fotografje  alam inutow e b ez  re tn sz u  w  ciągu 
15 m, fo tografje  artystyczn i*  w ykonane z re tu ­
szem  w  ciągu 2 godzin. P o rtre ty  artystyczn ie  1524
— w ykonane z re tu szem  w  ciągu 24 godzin. —

■ I O :

Z pow ażaniem

P Ostrowski.
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Magazyn Bfawatny G

A. Brożyna
S osn ow iec, W arszgwRka Mk 6

poleca w wielkim wyborze kołdry z własnej pracowni 
oraz przyjmuje robotę kołder z materjałów pow ierzo  
nych. Po dwuletniej przerwie otwartą została praco- 
wnia ubiorów męskich tak z własnych jak z pow ierzo- 

nych ma erjałów , 7745
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Epilepsja (Cfasrobi {wigligs-Vfili)

Zmniejsza siłę i ilość ataków konwulsyjnych, a przy dłuższem  
* zastosowaniu, zupełnie usuwa tę chorobę 816

Oryginalny „NQW OPILEPTOL“
(■ kogutkiem). Żądać w aptek* ch i składach aptecznych.

Do sprzedania
Pies Doberman 9-cio miesięczny c ir-  
ny Wiadomość w Kurjerze Zagł 
  18-8_

Pana
który podniósł bracsolctkę 23 gru.,-ia 
na ul 3 Maja prosię o łaskawy i* rot 
Janicka Sosnowiec Konrada 8 

 -____    lb ‘ t
A rtysta

malarz Wilnianin absolutnie bez i. o ti­
ków do życia błaga o jakiekcK iek 
zajęcie. Łaskawe zgłoszenia de Ac mi- 
nistracji Km jera Z* głębia dla M aler^W

17
P- trx«buy

rutynowany kiSrowik sklepu Spó: efel 
czego R.flektuje się tylko na alb po­
ważną Kaucja po iąd tna Oferty rad- 
syłtć, T wo Fitzner & Gamper, Si ano 
wice Z. Lubiński. _  _  18: 5

Kur* kroju
i haftu Sosnowiec Kołłątaja i l .  No­
wakowska;__________________ IH;5

P raco w n ia  
obuwia męskiego damskiego i dzie in­
nego przy mule obstalunki i repert cje 
po cenach zniżonych. Nowopogońka 
f r  32 A. Kalista._____________ J 8 l l _

Do aprz*dattia.
dom w śródmietciu Warunki przy itę* 
pne. Wiadomość w Kurjerze ZagKbia

1871
Fot ebna  

Kasjerka i kontrolerka do objazdoare- 
go teatru Bliższa wiadomość w H it* 
lu „Central* J j  pokoju 36 ty lUj 3

Rutynowana błu t l i i ik a  
posiadająca chlubne świadectwa 1 nar 
dzo poważne referencje, mogąca s-.mj 
dzielnie prowadzić koreaponder :ję, 
biegła w rachunkowości, poszukuje po 
sady od 1 lutego, ewentualnie z.- raz 
Oferty „Emes* do redakcji. 18>-4
Państwowy U » ą t  Pośreda c 

iwa Pf«cy
ui. Piłsudskiego Nr. 16, poleca ałutbę 
domową, niewykwalifikowanych i«*ac- 
tników, rzemieślników, terminator>w, 
oraz biurailstów, maszynistki, tecł ui- 
ków f kandydatów innych zawód iw 
Pośrednictwo bezpłatne. 1836

Osoba
przyzwoitej redziny umiejąca krój >*ty- 
cie gospodarstwo domowe poszu! uje 
pracy posiada rekomendacje K ;n rid a  
9 m. 8______  19t )

F ortep ian
czarny-, krótki csły w metalu spr ;e-
dam Dęblińska 11' dozorca wskaże 
______________________________19T !

Data 25
grudnia 1931 r przybłąkał się . as 
niera owy koloru czarnoszarego, śr< nl 
wiadomość Nowopcgcńska M 14 
_______________    _  I9 t:

Zginęła
koza dni a 18. XII biała bez rogów nło 
da. Łaskawy znalazca raOzy dać z.uć 
na ulicę Targową Nr, 2d Szklą ula

18Sś _
L nO.ono 

dokumenty wojskowe na imię Zygc un 
ta Łakomsklego dnia 28 grudnia o* 
ulicy Starososnowieckiej. - Łaskawy na 
lazca zwróci do Kurjer* Zagłębia aa 
wynagrodzeniem. rg t t

Zgub om  
kartę powołania wydaną przez P J  U. 
w Będzin)* na imię Dawid Icek Si- 
wek. __________________ 18Ę*f

Zgubiono
tymczasowe zaświadczenie o ds ;.0 

blllzacji wydane przez PKU. w Be „i- 
nie na imię Zenona Goetzena Łaskawy 
znalazca raczy zwrócić do admłnls ra 
cji. 186T

fi£C»nta. ,Spc<:m Wyd ,w, K ur|. Z a g l" R«c»fetors Jos.łf St«cb«ra*L


